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Wiadomości krajowe.
Z  B e r l i n a ,  d n i a  15. W r z e ś n i a .

J .  K* M.  X i ę ź n a  F r y d e r y k  p r z y b y ł a  (u 
2 B a l l en s t ad t .

W y j e c h a ł :  X i ą l ę  M a  x y m  i 1 i a n  B a  r e ­
l a y  d e  T o l l y ,  d o  D r e z n a .

% /w v w * v v w v v v w

Wiadomości zagraniczne.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .
Z  W a r s z a w y ,  d n i a  10. W r z e ś n i a .

( Gazeta  T'ossa. )  —— W z g l ę d e m  ksi ąg  i i n ­
n y c h  z b i o r ó w  n a u k o w y c h  W a r s z a w s k i c h /  po-  
f i t anow iono  w g a b i n e c i e  r o s s y j s k i rn ,  aby  m e ­
d y c z n e ,  t e o l o g i c z n e  i a s t r o n o m i c z n e  d z i e ł a  
tutaj  pozo s t a ły ,  zaś p r a w n ic z e  i i n n e  książki  Bi-  
b l i o t ek i  U n i w e r s y t e t u  do  P e t e r s b u r g a  zos t a ły  
z a w i e z i o n e , g d y ż  f aku l t e t  p r a w n ic z y  n a d a l  

,  i s t n i eć  n i e m o ż e ;  d ług i  u n iw e r s y t e tu  (50,000 
eł t . )  i g a b i n e t u  m e d a l ó w  (51,000 zł t . ) ,  m o c ą  
N a j w y ż s z e g o  R e s k r y p t u  m a j ą  b y ć  a s s y g n o w a -  
r e  n a  d o c h o d y  K ró l e s tw a .  T o w a r z y s t w o  
P r z y j a c i ó ł  n a u k  p r o s i ł o ,  ab y  m u  b ib l i o t e kę  
j e g o  zos t a wić  r a c z o n o ,  g d y ż  ż a d n e g o  n i e -  
m i a ł o  u d z i a ł u  w 6p rawach  p o l i t y cz n y ch .  R e ­
skr yp t  ws ze l a ko  Cesa r sk i  p r o ś b ę  tę  u z n a j e  z a

n i e p r z y z w o i t ą ,  i d o  k tór e j  s i ę  p r z y c h y l i ć  n i e ­
m o ż n a ,  g d y ż  X i ą ż ę  C za r to r y sk i  i N i e m c e - ,  
w icz  byl i  c z ł o n k a m i  t e go  t ow arzys twa .  W s z a k ­
że p r a w o  o só b  p r y w a t n y c h  do  t y ch  ks i ążek ,  
k tó r e  o n e  b ib l i o t ece  d a r o w a ł y ,  w z i ę t e m j e ­
s z c z e  b ę d z i e  p o d  śc i ś lej szą ro z w a g ę .

N i e m c y .
Z  H a n a w y ,  d n i a  3.  W r z e ś n i a .

G az e t a  P o w s z e c h n a  Sz tu tga r t ska  ' o p i e w a ,  
ź e  u n i w e r s y t e t  w P r e i b u r g u  z p o w o d u  o s t a ­
t n i ch  w y p a d k ó w  ( p a t r z  Ń r ,  p i sma  n a s z e g o  
g t6 . )  na  n i e p e w n y  czas  zo s t an i e  z a m k n i ę ty .  

S z w a  j c a r y  a.
Z  N e U c h a t e l ,  d n i a  5, W r z e ś n i a .

R z ą d ,  z a w i a d o m i o n y ,  ż e  P a n  M o r e l ,  I n ­
t e n d e n t  z b r o j o w n i  Kr ó l ewsk i e j ,  był  w p o d e j ­
r z e n i u ,  ż e  ka r t u sze  ( n a b o j e )  p o t a j e m n i e  d o  
B e r n  w y s e l a ł ,  z a s u s p e n d o w a ł  go  t y m c z a s o w o  
o d  s ł u ż b y  i r ozka za ł ,  aby  w tej sp r a wi e  n a l e ­
ży te  p r z e d s i ę w z i ę t o  ś l edz twa ,

Z B e r n u ,  d n i a  4. W r z e ś n i a .
W i ę z i e n i a  tu tak p r z e p e ł n i o n e ,  ź e  n i e k t ó ­

r e  o so b y  o m n i e j s z e  p r z e k r o c z e n i a  . o b w i n i o ­
n e za z ł o ż o n ą  r ę k o j m i ą ,  n a  w o ln o ść  w y p u ­
sz cz o n o .  W e d l e  w ia d o m o ś c i  z  w i e l u  s t r o n  
n a d c h o d z ą c y c h ,  p r z y a r e s z t o w a n o  w ie lu  z n a ­
m i e n i t y c h  oby  w a t e l i , z a m i e s z k a ł y c h  d o t y c h ­
czas  n a  wsi.  N o c y  ze sz ł e j  a r e s z t o w a n o  K o ­
mi t e t  tak n a z w a n y c h  S i e b e n e r ;  m i ę d z y  c z ł o n ­
k a m i  znajdowali s i ę  s> P u ł k o w n i c y  i jeden
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do k t o r .  Z r e s z t ą  u w i ę z i e n i a  p o d o b n e  t rwaj ą  
c i ą g l e ,  w ie lu  o b ź a l o w a n y c h  z a p r o w a d z o n o  
d o  T h u n ,  d o k ą d  też  p o s i a n o  D y r e k t o r a  p o l i ­
c y !  B o n d * li w t o w ar zy s tw ie  of icera  j e d n e g o  
i kade ta .  (?) Li.-ty g o ń c z e  śc iga ją  P a n a  d e  
L e n i u l u s  i P .  d e  VVerdt T o l f t n .

F  r a n c y a.
Z  P a r y ż a ,  dn i a  6. W r z e ś n i a .

D z i e n n i k  S p o r ó w  b ro n i  od  n i e j ak i ego  
czasu R es t auń ac yą  p r zec iw  n a p a s t y w a n i o m ,  
k t ó r yc h  od  począ tku  r e w o lu cy i  L ip c o w e j  d o ­
zna j e .  „ W  o c z - c h  w ie lu ,  p o w i a d a ,  jest  to 
w ie lkim w ys t ępk i e m,  kochać  m o n a r c h i ą  p r a w n ą  
i uw aż a ć  ją za j edyny  i b e z p i e c z n y  p o r t  w o l n o ­
ści .  A  to dla c z e g o ?  P o n i e w a ż  się m o n a r c h i a  
k o n s t y t uc y j na  da tu j e  od  czasów R e s t a u r a c y i ,  a 
j es t  w ie lu  t ak i c h ,  co r e s t au r acy ą  w wyżs zym  
s t o p n iu  n i e n a w id z ą ,  n i ż  w o ln ość  kocha j ą .  J e s t  
l0 o r z e w r o t n ą , ale we  F r a n c y  i w zwycza j  z a ­
p r o w a d z o n ą  chuc i ą ,  w r ządzi e  o b a l o n y m  j e d y ­
n i e  tylko z łe  o n e g o  wytykać .  P r z e n o s i m y  się 
skok i em lekkim us t awiczni e  od j ed n e j  ostate-  
cznośc i  do d ru g i e j ;  rz ąd  p r ze sz ły  j e s t  u n a s z a -  
wsze  na jg o r szy m r z ą d e m .  Po  ob a l e n i u  rzeczy-  
pospol i te j  wystawial i  ciż sarni m ę ż o w i e ,  co jej 
s łużyl i ,  p r z e k r o c z e n i a  i u ł o m n o ś c i  on e j  w p r z e ­
s a d n y c h  ko lo r a ch ,  co zaiste n i e ł a tw ą  by ło  r z e ­
czą.  P o  u p a d k u  Cesa rs twa  wys t ąp i ł a  na  jaw 
taż sarna ś l epa  n i en aw i ś ć ;  m ó w i o n o o  konskryp-  
cyach  i c ią żących  poda tkac h  J wsk iz e s zen i e  ko ­
śc i o ł a ,  o g ło s z e n i e  księgi  p r a w ,  p r z y w ró c e n i e  
p o r z ą d k u  w w e w n ę t r z n e j  o rg an i z ac y .  —  w sz y - '  
stko to za  n i c  p o c z y ty w a n o ;  co  w iększa ,  z n a l e ­
źli s ię  naw e t  tacy,  którzy Ce sa i zow i  ani  g e n i u ­
s zu  ani  t a l en tó w  w o j sko w yc h  p r z y z n a ć  m e -  
shc i e l i .  T e r a z  p r z ys z ł a  koh-j na r e s t au r acyą ;  
n i e w a ź ą  s ię t e r az  a n i ' w y m ó w i ć  s ł owa  t e g o ;  
t r z eba  ją po t ęp i ć  bez  o g r o d e k  i s ądu .  F e n  
który u s i łu j e  c zyn i ć  r ó ż n i c ę  międz y  b ł ę d a m i  
r z ą d u  i w i e l k i e m i  d o b ro d z i e j s t w y  karty i z dz i e ­
j ów  d o w i e ś d ź , że ze  wszystkich  r z ą d ó w ,  c h c ą ­
cy ch  k ra jowi  dać  wolność ,  m o n a r c h i a  r es t au ra -  
cvi p r z y n a j m n i e j  na jw ięce j  s ł owa swe go  d o t r z y ­
m a ł a ,  że  za czasów L u d w i k a  X V I I L  1̂ K a r o ­
la X.  a ż  do  n i e s z c z ę sn y c h  p o s t a n o w i e ń  z d. 8- 
S i e rpn i a  1&29. r ’» m i a n u j ą c y c h  Po l i gn aca  M i n i ­
s t r em  p i e rw s zy m ,  w ięcej  by ło  p rawdz iwe j  w o l ­
nośc i  , n i ż  za  c z a só w  r ze czy pos po h t e j  i C e s a r ­
stwa —  t en  bez  w ą tp i e n i a  śc i ąga  na s i ę  n i e n a ­
wiść p o w s z e c h n ą ;  ok rz ycz ą  go na ty chm ias t  za  
K o n t r - j r ew o l uc y on i s t ę , za  Szu an a .  J u z w y m r j  
w ie n i e  s ł owa  r e s t au r acya  b e z  do ł ączen i a  s r o m o ­
t ny ch  o b e l g ,  uc h o d z i  za  z b ro dn i ą .  O t o z  w i ­
dzic i e ,  m ó w i  o g ó ł l u d n o s c i ,  j ak i e j  zuc hwa łośc i ,  
s t r o n n ik o m  r e s t au racy i  do d a j e  s ł abość  r zą du  
o b e c n e g o ;  o śmie l a j ą  s ię o n i  obwi e sz cza ć  i d r u ­
k o w a ć ,  ż e  z a  dy re k t o ry u rn ,  k o n w e n t u  i C esa r ­

s twa  t y l e śmy  n i em ie l i  w o ln o ś c i ,  j ak  p o d  kartą
z  r .  J 8 14* C zy  t akowe  tw ie rd z en i a  l a l s zywe ,  
czyl i  też p r a w d z iw e ,  o to nik t  s i ę  n i e p y t a ;  p o ­
sądza j ą ,  h i s i o r y ą , która świadczy  na  ko rzyść  
kar t y.  Z e  r es t au r acya  klęski o k r o p n e  F r a n c y i  za.  
da la ,  jest  (ci d o g m a t e m ,  a r t y k u ł e m  wiary,  wk tó - ~  
ry każdy ś l e po  p o w in i e n  w ie r z y ć ,  jeśli n i e c h c e  
być  p o s ą d z o n y m  o he r ezy ą .  K to  wsze l ako  ś le­
dz i  p r a d d y ,  dostąpi  ł a c n o  t ego p r z e ko na n i a ,  że  
r es t au r acya  n i e ty iko  była  w sk rze sze n i e m tro­
n u ,  lecz  też w s k r ze sz en i e m  w o l n o ś c i ; o czy w i ­
s t ym tego d o w o d e m  jes t  ta o k o l i c z no ść ,  ż e  z a ­
m a c h e m  j e d y n y m  po l i t y cz n y m ,  który  s i ę  od  40 
lat  n i e ud a ł ,  by ły  po s t an ow ie n i a  L i p c o w e  K a r o ­
la X .  —  P y ta ć  s i ę  b ę d ą ,  jakąby  ko rzyść  p r z y ­
nos i ł a  o b ro n a  r e s t au racy i .  O t o  n a s t ę p u j ą c ą :  
C h wa lc y  k o n w e n t u  i Cesar s twa  wy s t awia j ą  m o ­
n a rc h i ą  ko ns t y tu cy j ną  jako rząd  n i ew o l i ,  n a r z e ­
kając na  brak w o ln o śc i ;  by ło  w ięc  r zec zą  p o ­
t r z e b n ą ,  z b i j a ć ' i  spr zec iw iać  s i ę  t y m  n i e s ł u ­
s z n y m  n a r z e k a n i o m .  W y ś c i e  to,  p r z yga n i acz e ,  
naucz y l i  się d o p i e r o  od  m ę ż ó w  r e s t au racy i  ko­
ch a ć  w o ln o ś ć ,  i po t r z eba  by ło  n a w e t  kilka lat,  
aby  was p r z y s p os o b i ć  do  użyci a  o n e j ;  da w n i e j  
kochal i śc i e  i znal i śc i e  wo lno ść  tylko w tej  po ­
st ac i ,  w jakiej  ją za czagów k o n w e n t u  i C esa r ­
s twa z n a n o !“

P o s e ł  Z j e d n o c z o n y c h  S t a n ó w  p ó ł n o c n e j  A-  
meryk.i  przy d w or ze  Pe t e r sb u rg s k im ,  m i a łp r zy -  
w ie śdź  do skutku  traktat  m i ę d z y  t e m i  d w o m a  
Pańs t wam i .

D z i e n n i k  R  e  v o  1 u t i o n z ro b i ł  n o w e  o dk ry ­
cie,  wyjawia jąc  p r z y c z y n ę ,  dla której  M in i s t r o ­
wie oc i ągaj ą  s i ę  żę  z w o ła n i e m  I z b .  Pa nŁ a f f i t t e*  
po  o g ło s ze n iu  P a r yż a  w s t ani e  o b l ę że n i a ,  m i a ł  
o t r z y m a ć  podpisy 130 D e p u t o w a n y c h ,  p rzys t ę ­
p u j ą c y c h  do  o p p óz yc y i ,  z w a r u n k i e m ,  aby  ich 
nazwi sk  p r zed  o t w o r z e n i e m  p o s i ed z eń  n ieog ł a -  
s z a l ,  i tylko w t akim r az i e ,  j eże l i  M i n i s t r o w ie  
w tym s a m y m  d u c h u  ciągle  p o s t ę p o w a ć  będą .

T e n ż e  dz i enn ik  p i s ze ,  iż X ią ż ę  T a l l e j r a n d  
p r ze ł oży ł  Kró lowi  proj ekt  db  n o w e g o  p ro toku - 
ł u ,  który  za p r zy by c i em  swo jem do  L o n d y n u  
ma  pr zeds t awić  ko n fe r en cy i .

W  Min is t er s twie  m or sk i e m  z a p e w n i a j ą ,  iż 
wszystkie  o k r ę t y ,  u z b r o j o n e  w C h e r b u r g u  
w czasie kiedy zam y ś l an o  b lokow ać  Ska ldę ,  o- 
t r z ym a ł y  ro zk a z  u da n i a  s i ę d o T u l o n u ,  g d z i e  
c iąg l e  pa n u j e  na jw iększa  czynność ,

Z  r ó ż n y c h  części  k ra ju  n a s z e g o  d o n o s z ą ,  i ż  
m ia s t a ,  gdz i e  są  r ę k o d z i e ln i e ,  p r z y c h o d z ą  p o ­
wo l i  do  lepszego  s t anu ,  i że  s zc zegó ln i e  h a n d e l  
morski w zm aga  się.  W  Marsyl i i  z r o b i o n o  n i e ­
d a w n o  $ s t atków p a r o w y c h ,  m o g ą c y c h  wziąśó 
250 beczek  ł a d u n k u ;  2 z  n i ch  m a j ą  być  uż y t e  
d o  Żeglugi  m i ę dz y  Mar sy l i ą  i H a v r e .  P e w n e  
t ow ar zy s tw o  za mi e r z a  u t r zy m y w a ć  s t a tkami  pa- 
i o w e m i  zw ią ze k  m i ę d z y  H a y r e  i H am burgiem ,
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i chce  na leżeć  do żeg lugi  statkami parowerni
m i ę d z y  L u b e k ą  i P e t e r s b u rg i e m .

A n g l i a  i F r a n c y  a s t ara ją  s ię c iągle  wy je dn ać  
a tnne s t yą  dla w y c h o d ź c ó w  h i s z p a ń s k i c h ,  l ecz  
g a b i n e t  Madryck i  ma ł ą  dla n i c h  ok az u j e  s k ł o n ­
ność .  .

J o u r n a l  d u  H a v r e  d o n o s i ,  iż w  d epa r t a .  
m e n c i e  n iższej  S e k w a n y ,  r no ź na b y  zeb r ać  200 
d o  300 c u d z o z i e m c ó w ,  k iór zy  c h ę t n i e  uda l i by  
s i ę  do  woj ska  D o m  P e d r a ,  g d y b y  im  d a n o  p i e ­
n i ę d z y  na  d ro g ę ,

P i s zą  z  A l g i e r u  p o d  d n ,  13. b.  m .  „B l i sk o  
20,000  A r a b ó w  z g ro m a d z a  się w oko l i cach  p r z y ­
l ądka  M a t i f o n a , gdz i e  u sypa l i  s za ńce .  O s a ­
dzi l i  c z w o r o b o c z n y  d o m ,  o p u s z c z o n y  p r z e d  
ki lku t yg o dn i a m i  z r o zk az u  n a c z e l n e g o  wo dza ,  
a  to z p r zy c zy n y  ba g n i s t y ch  wyzic-wow.  S ły ­
chać ,  iż z amyś l a j ą  ude rzyć ,  l ecz wszystko  p r z y ­
s p o s o b i o n o  do ich odpa rc i a .  O s a d a  na sza  c o raz  
s i ę  powiększa  i l u d n o ś ć  c o dz i e ń  wzras t a .  N a j ­
l ep s zy m  a r t y ku ł em  h a n d l o w y m  jest  w ino .  G u ­
b e r n a t o r  r o zd a ł  w szy s t k im ,  k tó r zy  w L i p c u  
p rzyby l i  n a  b r y g u  „Lo u i s e? ' ,  po  j e d n y m  m o r g u  
ro l i  i ż y w n o ś ć  do końca  ż n i w .  W  tej  chwi l i  
z n a jd u j e  się 120 o k r ę t ów  kupi eck i ch  w n a s z y m  
po rc i e ,  n a jw ięc e j  h i s zpańsk ih  i z  Ma l ty  ; F r a n  
cuzk i c h  jest t y lko  9. “

P ó ź n i e j s z y  list z  A l g i e r u  p o d  d n .  16. b. m .  
wy ra ż a :  „ A r a b o w i e ,  jak s ł ychać,  od łoży l i  swój 
n a p a d  do  d. 19. b. m .  i z amyś l a j ą  n i e s p o d z i e w a ­
n i e  u d e r z y ć . "

A n g l i a .
Z  L o n d y n u ,  d n i a  7. W r z e ś n i a .

M a r k i z  Pa lm e l l a  miał  we  w to rek  p o  p o ł u d n i u  
d ł u g ą  r o z m o w ę  z L o r d e m  P a l m e r s t o n ,  k tó r a  
aż  p ó ź n o  w  noc t rwała .  By ły  to te ż  o d w i e ­
dz i ny  pożegna  w cze-, gdyż Mark iz  w t o warzy s tw ie  
P a n a  Ba rbosa ,  do  P o r t o  po wraca .  Z a b i e r a  o n  
z  so bą  ba rdz o  w a żn e  d ep es ze  r z ądu  n a s ze g o  do  
D o m  P e d r a .

K u r y  e r  z aw ie r a  list  of i cera  ang i e l sk i ego  
z P o r t o  z d. 23. S i e r p n i a ,  n i eu dz i e l a j ą c y  wsz e ­
lako ż a d n y c h  zgoł a  n o w i n .  P o r t o  z a o p a t r z o n e  
w ż yw no ść  wsze lk i ego  ro d za ju  jak  na jdos t a t e -  
c zm e j  i c e ny  dosc  u m i a r k o w a n e ,  wyjąwszy tyl ­
ko c h l e b ,  k tó ry  i r zadki  i drogi .  B r o n i  i a t nu -  
n i cy i  dostatek.  D o m  P e d r o  na jw iększe  czyn i  
u s i ł o w a n i a ,  aby  n a n o w o  ro z po c zą ć  dz i a ł an i a  
z ac z ep n e .

W i a d o m o ś c i  z B i r m i n g h a m  o s t a n i e  r ęk o -  
d z i e l n y m  o b w o d u  b r zm ią  ciągle w  sposób  n a d e r  
z a t rważa j ący ,  Z t l a ż o ,  co r ę ko dz i e ln i e  s a m e  
4  fun t ,  za b ecz kę  kosz tu j e ,  i za  co 6  fun t ,  w l e ­
p sz ych  czasach  u m i a r k o w a n ą  b y ł o  c e n ą ,  p r ze -  
da j e  s ię t er az  po  2§ fun t .  T y s i ą c e  ludzi ,  k tó r zy  
s i ę  da w n ie j  s ami  u t r z y m y w a l i ,  s ta ją  s i ę  t er az  
c i ę ż a r e m  kośc io łów  i g m i n .  „ J e ś l i  —  tak 
# i ę  b o w i e m  wyra ża  list p r y w a t n y  z t a r a tąd  —

ch o le r a  tutaj na  z i m ę  w y b u c h n i e  i n a s  zastanie
tak n i ep r z y g o to w an y ch ,  to  c hy ba  cu d a  na s  u r a ­
t u j ą !  Jeś l i  wkró t ce  n i ena s t ąp i  o d m i a n a  jaka,  to 
tu w n e t  nikt  p o t r z e b o w a ć  n i e b ę d z i e  u s ługi ,  ka­
żdy  s am 6obie  u s łu g i w a ć  będz i e .  T o  n i e j e s t  
i s t o tn i e  p r z e s a d ą ,  le cz  n a  n i e sz cźę śc i e  s a m ą  
prawdą .*

WM/bVUUMIVWV

Rozmaite wiadomości.
Gazeta tutejsza n i e m ie ck a  z dn.  17. m,  b.  

zawiera następujący artykuł z Poznan ia  : „ C i e ­
kawy z a p e w n e  będz i e  dla publ i cznośc i  naszej  
następujący wykaz  ludnośc i  P o zn an ia  podc zas  
r. 1832 . ,  w ed le  źr ó de ł  u r z ę d o w y c h :

1. S t o s u n k i  l i c z b o w e .
A .  Cy wi ln i  mieszkańcy  P o z n a n ia :

„ j i . j  .■,
K at o l i kó w  . .
E w a n g e l i k ó w  ,
G r e k ó w  , ,  ,
S t a r o z a k o n n y c h

Sumn
B . W o js ko w y ch

ćmi  i żon am i

p łc i m ęskiej, p łc i żeńskiej. 
6.189 — 7.510
4 ,070  —  4, u  3

l 6  —

2,651
i r

1 12,926 —  14.617-
• 3,747 
f

• , ,566 —« 320

- 17,238 “  14.937
v_/goina su m m a  3^>W5*

Ku p có w  jes t  w P o z n a n i u  157 ;  kramarzy  
707 ;  ob erż ys t ów  i szynkarzy  261 ;  piekarzy  
102;  r zeźn ików 84;  p iw ow ar ó w  16;  m ł y n a ­
rzy 22;  właśc i c ie l i  statków 2 3 ; fu r m an ó w  
(z  106 końmi )  41;  po  d o m ac h  z towarem c h o ­
dzących  25; robo tn ików,  r z e m i o s ł o  sw oj e  z 3 
po moc n ik ami  odbywających  233;  robo tn i ków  
z  mnie j  niż 2 pom o cn ik am i  pracujących 594.

N ow a  szkoła na fortepiano. —  D la  rodz i có w,  
którym n ieoboj ę tn e  jest  wykszta ł cen ie  w d z i e ­
ciach j edne j  z na jp iękn ie js zych w łasnośc i  du ­
szy ludzkiej ,  daru czucia muzyki ,  dla nauc zy ­
ciel i  gran ia  na for t ep iano ,  dla w ie lu  z m ł o ­
dz i ,  co w y n ie s i o n e  z  d o m u  początki  muzyk i  
o d ł o g i e m  puści ła i dziś  tego ża łu je ,  s p i e s z y ­
my  d o n i e ś ć ,  iż św ie ż o  wyszła  w M o s k w i e  
„Szko ła  teoretyczna i praktyczna na fort epia­
no ,  prowadząca s topniami  od p ierwszych  p o ­
czątków' do na jwyższych  t rudn ośc i" ,  przyp i -  
sana „ P o l k o m  w d z i ę k a m i  i s z t u k  p i ę ­
k n y c h  o z d o b a m i  s ł y n ą c y m " ,  o z d o b i o ­
na portret em s ł a w n eg o  mistrza F i e l d a ,  b e s  
p r z e m o w y  str. 146,  w arkuszu.  T e x t  polski  
o bok  z  f rancuzkim.  ( T y g .  P e t . )

R o z p o r z ą d z e n ie m  Kró le ws k ie m z  dn ia  23.  
L ip ca  r. b. zakazano w H i s z p a n i i  n o s i ć  wąsy.
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O d  t e go  z a k a z u  s ą  t y lko  woj sko ty i  wy jęc i ,  
w sze l ako  p o d p a d a j ą  ka r ze ,  j eś l i  z w ą s a m i  c h o ­
d z ą  w u b i o r a c h  c y w i l n y c h .  C z ł o w i e k  c y w i l ­
n y ,  n o s z ą c y  wąsy,  jeś l i  j es t  s z l a chc i c ,  p o d p a ­
d a  6 m i e s i ę c z n e j  ka r ze  w tw i e r d z y  i m u s i  z a ­
p ł ac i ć  aoo  duka t . ,  j eś l i  za ś  n i e j e s t  s z l a c h c i ­
c e m ,  na  6 m i e s i ę c y  d o  g a l e r  o d e s ł a n y  b ę d z i e .

W  p e w n e t n  p r o w i n c y a l n e m  m i e ś c i e  w e  
F r a n c y i ,  tak b a r d z o  z b u d o w a ł  s i ę  j e d e n  s u ­
r o w y  rp a ł ź o n e k  n a  s z t u c e :  „ T y r a n i  d o m o w i “ , 
i e  p o w r ó c i w s z y  d o  d o m u  u d e r z e n i e m  p i ę ś c i ą  
W c z o ło  zab i ł  sw o ję  ż o n ę ,

P i s z e  D o u v i l l e  w p o d r ó ż y  s w o j e j ,  i e  Mu* 
r z y n i  w z a c h o d n i e j  A f r y c e  m i ę d z y  i n n e m i  
b o ż k a m i  czczą  t akże  A m o r a ,  pod  i m i e n i e m  
H e n d e .  C h ł o p i e c  i d z i e w c z y n a  są j e g o  k a ­
p ł a n a m i .  M ę ż c z y z n a  ch c ą c y  s i ę  ż e n i ć  r a d y  
o d  t e go  bożka  za s i ęga .  D z i e w c z ę t a  p r z y n o ­
sz ą  d a ry  i p r o s z ą ,  by  j e  p ł o d n e m i  uc z y n i ł .  
W  te j to  św ią t y n i  o d b y w a j ą  s i ę  p r z y  d r z w i a c h  
z a m k n i ę t y c h  ś l uby  m a ł ż e ń s k i e .  T a k  mi ło ś ć  
n i e t y lk o  mi a ł a  ś w ią t y n i ę  w s t a ro ży tn e j  klassy- 
c z n e j  G r e c y i ,  l e cz  m a  j ą  t akże  u dz ik i ch  n a ­
r o d ó w  A f r y k i ,  po d  g o r ą c ą  s t r ef ą  r ó w n ik a !

K o b i e t y  w s c h o d n i e ,  z  p o w o d u  n i e u s t a n n e ­
g o  s i e d z e n i a  na  so f ach ,  m a j ą  p o s t a w ę  p o c h y ­
ł ą  i c h ó d  n a d e r  n i e z g r a b n y .  C i ą g ł e  l e n i s t w o ,  
p o ł ą c z o n e  z  n a d m i a r o w e m  u ż y w a n i e m  c i e ­
p ł y c h  k ą p i e l i ,  p su j e  po  na jw ięk sz e j  c zę śc i  
p r z e z  z u p e ł n e  z g n u ś n i e n i e  i ch  k ibić ,  k tó r aby  
■wiele d o  r e s z ty  i ch  w d z i ę k ó w  p r z y c z y n i ć  s i ę  
m o g ł a .  P a z n o k c i e  u  rąk i n ó g  r ó ż o w o  
l a r b u j ą ,  s t o s o w n i e  d o  s m a k u  az y a t yc k i e g o .  
N i e w i a s t y  w s c h o d n i e ,  jak je H o m e r  j e s zcz e  
m a l u j e ,  m a j ą  w y p u k łe  p i e r s i  i p e ł n e  o c z y ,  i 
a ż e b y  t ym  os t a tn im  więce j  n a d a ć  o g n i a ,  p o ­
w yż e j  oc zu  i p o d  n i e m i  r o b i ą  c z a r n e  l i n i e .  
C o  s ię t yczy  u b i o r u ,  j e d y n i e  u b i ó r  g ł o w y  
p o d p a d a  u n i c h  m o d z i e ,  k tóry  tak czę s to  p r a ­
w ie  z m i a n i e  p o d l e g a  , j ak  k a pe lu s z e  n a s z y c h  
d a m  m o d n y c h .

W  m a ł e j ,  t y l k o  1,100,000 m i e s z k a ń c ó w  z a ­
w i e r a j ące j  N o r w e g i i ,  w y c h o d z i  d w ad z i e ś c i a  
p i s m  c za so w y c h  l i t e r a ck i ch  i p o l i t y c z n y c h ,

W  n i e k t ó r y c h  k a n t o n a c h  S z w a j c a r i i  p a n u ­
j e  t e n  p i ę k n y  z w y c z a j ,  iż m i e s z k a ń c y  p a m i ą ­
t kę  zw yc i ę s tw ,  o d n i e s i o n y c h  p r z e z  o jców,  c o ­
r o c z n i e  p i e l g r z y m k ą  d o  bo jow i s k  o b c h o d z ą ,  
T y t n  s p o s o b e m  d z i e j e  n a r o d o w e  ń i e g i n ą  w p a ­
m i ę c i  p o k o l e ń .

Z n a l a z ł  s i ę  we  F r a n c y i  p e w i e n  J e g o m o ś ć ,  
k t ó r e n  za d a ł  so b i e  t y l e  p r a c y ,  iż w y r a c h o w a ł  
i l o ść  r o z d a n y c h  k r z y ż ó w  h o n o r o w y c h  o d  cz a ­
su  r e s t au r ac y i ,  i t ak :  L u d w i k  X V I I I .  w p r z e ­
c i ąg u  i o  m ie s i ę cy  w r. 1814- r o z d a ł  s z tuk 17 6 r* 
N a p o l e o n  w cza s i e  s tu d n i  114.  L u d w i k  X V I I I .

p o  p o w r o c i e  s w y m  4266.  K a r o l  X ,  11,534* 
L u d w i k  F i l i p  po  d z i e ń  20. L i p c a  r.  b,  14,550.

N i e d a w n o  w P a r y ż u  P u ł k o w n i k  L e n o x  u-  
k o ń c z y ł  n o w y  b a l o n  w ksz t a łc ie  w ie lo r y b a ,  
w k tó r y m  ż o n a  j e g o  z j e d n y m  l e k a r z e m  w z n i o ­
s ł a  s i ę  w p o w i e t r z e ,  g d y  t ^ n ź e  b a l o n  u n i ó s ł  
s i ę  do  z n a c z n e j  wysokośc i ,  wz i ą ł  k i e r u n e k  ku 
p o ł u d n i o w i  i s p a d ł  o  6 m i l  o d  P a r y ż a ;  ws zy ­
s tko to s t a ło  s i ę  w p r z e c i ą g u  20 m i n u t ,

W a l t e r  Sco t t  w p e w n e t n  t o w a rz y s tw ie  d a ł  
s i ę  s ł y s z e ć ,  iż j e d n a  r z e c z  w n a t u r z e  s z c z e ­
g ó l n i e  go  z a d z i w i a ,  to j e s t :  d l a  c z e g o  p i e s ,  
n i m  l e g n i e  n a  s p o c z y n e k ,  t r zy  r a z y  w ko ło  
o b r ó c i ć  s i ę  mus i .

O s t a t n i e  w i a d o m o ś c i  o  s t a n i e  z d r o w i a  W .  
Sco t t a  wca le  n i e s ą  z a spaka j a j ące .  W  r z a d k i c h  
t y lko  p r z e r w a c h  d o s t r z e g a ć  s i ę  j e s z c z e  d a j e  
w j e g o  s p o j r z e n i u  n i e j a k a  ż y w o ś ć ,  l u b  w i ­
d z i e ć  j ak  w z n o s i  na  w p ó ł  r u s z o n e  p a r a l i ż e m  
r ę c e .  W s z y s c y  m i e s z k a ń c y  h r a bs tw a  M e l r o ­
se  u b o l e w a ją  s z c z e r z e  n a d  c h o r o b ą  sw ojego  
dobrego szeryfa . P o m i ę d z y  . l u d ź m i  p r z y c h o ­
d z ą c y m i  d l a  w i d z e n i a  go  z  d a l s z y c h  n a w e t  
okol i c ,  u w a ż a n o  s z c z e g ó l n i e j  s t a rą  s zy nk a r k ę ,  
k tó r ą  tak d o b r z e  o p i s a ł  w „ W o d a c h  S. R o n a -  
n a “  p o d  n a z w i s k i e m  M e g  D o g s ,  i s t a r eg o  gó ­
ra l a  d u d a r z a ,  k tó r e go  i d a w n i e j  c z ę s t o  z a p ra ­
sza ł  d o  A b b o t s f o r d  cl la r o z m a w i a n i a  z  n i m  o  
d a w n y c h  p o d a n i a c h  m i e j s c o w y c h  i s ł u c h a n i a  
j e g o  s t a ry ch  n a r o d o w y c h  p i e ś n i ,  W  d n i u  q, 
b.  m . , w k tóryrn W .  Sco t t  p r z e p ę d z i ł  k i l ka  
g o d z i n  n a  s w o j e m  k rz e ś l e  b e z  ż a d n e g o  r u ­
c h u ,  o c k n ą ł  s i ę  p o t e m  n a g l e  n a  z n a n y  g ło s  
s t a r e g o  M a c - D o u g a l ,  g d y  z ag ra ł  n a  d u d z i e  
( b a g - p i p e )  j e d n ę  z u l u b i o n y c h  j e g o  p io s n e k ,  
do  której  6am n i e g d y ś  d o r o b i ł  s ł o w a ,  k tó r e  
wy sz ły  w z b io r z e  r a e l o d y L  sz ko ck i ch  T h o m *  
so n a .  S m u t n y  o b r a z  p r z ed s t a w u j ą  o c z o m  
z g r o m a d z e n i  do  koła  z n a k o m i t e g o  s t a r ca  r o z ­
m a i t e g o  s t an u  l u d z i e ,  badaj ący  na  j e g o  o b l i ­
c z u  ś l ad ów  k o n a j ą c e g o  g e n i u s z u ,  i u s i ł u j ący  
j a kby  im a ć  o s t a tn i e  j e g o  p r o m i e n i e ,  j uż to  w u -  
ś m i e c h u ,  j u ż  w e  ł z ach .  G d y  p o z n a  w k tó ­
r y m  z p r z y t o m n y c h  p r z y j a c i e l a ,  u s i ł u j e  n a ­
t y ch m ia s t  p r z e m ó w i ć  d o ń  s k i n i e n i e m  lub  r z u ­
t e m  oka ,  j akby  s p i e s z ą c  g o  p o ż e g n a ć ,  
___________  ( T y g o d n .  P e t e r s b . )

M ó j  do tyc h cz a so wy  handed  k o rz e n i  p r z e n i o ­
s ł e m  zfulicy Ga rbar sk i e j  do  d o m u  daw n ie j  G u m -  
p r e c h t a  p o d  N o ,  93. w r y n k u  p o ł o ż o n e g o  i t e n ­
że  z  m o i m  h a n d l e m  w i n n y m  po ł ą cz y ł e m .  

D o n o s z ą c  to p o l e c a m s i ę ł a s k a w y m  w z g l ęd o m  
p rz e ś w ie tn e j  pu b l i c zn ośc i .

P o z n a ń ,  dn i a  16, W r z e ś n i a  1832.
K a r o l  S e n f t l e b e n .


